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W przeddzień Święta Odrodzenia
Kolejarze z Tarnowskich Gór 
melduje o wykonaniu zobowiązań

WARSZAWA (PAP.) Już jutro cały kraj będzie obchodził 
Święto Odrodzenia, święto radości i dumy wolnego narodu ze 
■wspaniałych sukcesów twórczej i pokojowej pracy dla szczęśli
wej przyszłości, dla zbudowania socjalizmu w Polsce; święto dal
szej mobilizacji wszystkich sił twórczych narodu dla przyśpiesze
nia tej budowy. Miasta i wsie przybierają wygląd odświętny. 
W zakładach pracy odbywają się akademie podsumowujące wyniki 
6-letniej walki i pracy. Czołowi ludzie — najlepsi obywatele i o- 
bywatelki otrzymują jako wyraz uznania nagrody i odznaczenia 
państwowe.

TARNOWSKIE GÓRY (PAP). Na ogólnym zebraniu załogi 
bohaterscy- kolejarze węzła Tarnowskie Góry zameldowali o przed, 
terminowym wykonaniu czynu produkcyjnego, podjętego dla ucz
czenia 6-ej rocznicy ogłoszenia historycznego Manifestu PKWN. 
Wykonawszy swoje dotychczasowe zobowiązania z nadwyżką, 
kolejarze tarnogórscy zadeklarowali równocześnie dalsze podnie. 
sienie wydajności pracy, składając dodatkowe długookresowe zo 
bo wiązani a, które przyniosą -gospodarce narodowej około 130 mil. 
zł oszczędności do końca hr.
W meldunku skierowanym do 

Prezydenta R. P. ob. Bolesława 
Bjeruta czytamy:

„Obywatelu Prezydeneie •
My, kolejarze węzła Tarnów- 

skie Góry, zgromadzeni na uroczy 
stym zebraniu w dniu 19 lipca 
1950 r„ po przeanalizowaniu wy
ników pracy za okres od dnia 20 
czerwca br., tj. od dnia podjęcia 
przez nas zobowiązań dla uczcze
nia czynem Święta Odrodzenia 
Polski, meldujemy, że przedtermi 
nowo } z nadwyżką wykonaliśmy 
w ciągu ubiegłego miesiąca pod
jęte przez na« zobowiązania.

Wszystkie te osiągnięcia przy. 
niosły 22.554 tys. zł oszczędności 
Avobec 16 miln. zł, które miało 
przynieść wykonanie naszych zo. 
bowiązań.

Po przeanalizowaniu doświad
czeń ubiegłego miesiąca w ząkre 
sie polepszenia wyników pracy, 
przyrzekamy Ci, Obywatelu Pre
zydencie, utrzymać pracę węzła 
nadal co najmniej na os jagnię, 
tym poziomie nawet w okresie 
trudnych warunków atmosferycz 
nych jesienno - zimowych i przy 
znacznie większym natężeniupra 
cy w okresie szczytowych przewo 
»ów jesiennych.

Wykorzystać siłę pociągową ka 
żdego parowozu do 100 proc. ob
ciążenia, przewidzianego rozkła
dem jazdy, względnie do przepi
sanej ilości osi.

W dziedzinie poprawy stanu 
technicznego urządzeń:

W celu umożliwienia wykona
nia pracy przewozowej włączyć 
do torów stacyjnych d<> dnia 1 
września br. drwa nowe tory t do 
dnia 1 października dalsze 3 to. 
ry, wykonane przez Państwowe 
Przedsiębiorstwo Robót Komuni
kacyjnych.

Realizacja powyższych zobowią 
zań utrzymania i dalszej poprą 
wy osiągniętych wyników przy. 
niesie gospodarce narodowej oko

W szczególności zobowiązuje
my się:

W dziedzinie regularności ru
chu pociągów:

Utrzymać do końca roku bieżą
cego regularność ruchu pociągów 
towarowych co najńmiej na po
ziomie 92 proc.

Zwiększyć regularność ruchu 
pociągów pasażerskich z 96 proc. 
d0 98 proc.

W dziedzinie podniesienia spra 
wnośei i wydajności pracy:

Zwiększyć ilość przetaczanych 
wagonów w stosunku do osiąg
niętego współczynnika pracy ma 
newrowej o dalsze 0,1 wagonu na 
1 godzinę pracy parowozu mane
wrowego tj. do 38,2.

Skrócić przeciętny postój Wago 
nów na stacji’ o dalsze 0,1 godzi- 
ny na każdy wagon tj. do 8,6 go. 
dżin.

W dziedzinie podniesienia jako 
ścj pracy:

Zmniejszyć w stosunku do obe
cnych osiągnięć o dalsze 10 proc. 
ilość uszkodzonych wagonów 
przy pracy manewrowej.

Zwiększyć regularność obsługi 
stacji i wykonania. planu przej
ścia wagonów z 75 proc. do 85 
proc.

Warty pokoju 
w województwie 

gdańskim
Dla uczczenia Święta Od

rodzenia świat pracy woje
wództwa gdańskiego zaciąg
ną! Warty Pokoju w zakła
dach pracy.

M. in. w Zakładach Mecha
nicznych im. Karola Świer
czewskiego w Elblągu Warty 
Pokoju zaciągnęło 6 grup pra 
cowniczych i indywidualnie 
15 robotników. W elbląskich 
Zakładach Przemysłu Odzie
żowego robotnicy zaciągnęli 
Wrarty Pokoju w dziale kra
wieckim i w dziale prasowa
czek.

W „Amadzie” w Gdańsku 
zaciągnięto Warty Pokoju w 
warsztatach mechanicznych, 
w garażu, w margarynowni i 
w organizacji ZMP.

W Gdańskich Zakładach 
Przemysłu Pasmanteryjnego 
Warty Pokoju przyniosą pro
dukcję wartości 1 mil. zł.

(jota)

ło 130 miln. zł oszczędności do 
końca roku.

W7ypełnienie tych zobowiązań 
— to nasz wkład w dzieło przyś
pieszenia marszu feu socjalizmo. 
wi, to nasza odpowiedź agreso
rom wojennym spod znaku impe- 
rial izmu amerykański ego, którzy 
w niecny sposób napadli na lud 
Korei.

Wzywamy wszystkich koleja
rzy, wzywamy -całą klasę robotni 
czą Polski do przedterminowego 
wykonania zadań gospodarczych 
pierwszego roku sześciolatki.

Dziś w Gdańsku, 
Gdyni i Sopocie

W DNIU DZISIEJSZYM O gimnazjum i liceum im. Chro 
GODZ. 16 W SALI PAŃ ST- brego. X
WOWEGO TEATRU „WY- Dziś w godzinach popohid- 
BRZEŻE” W GDAŃSKU- niowych delegacje społeczeń- 
WRZESZCZU ODBĘDZIE SIĘ stwa trójmiasta, organizacje,
UROCZYSTA SESJA WO
JEWÓDZKIEJ I MIEJSKIEJ 
RADY NARODOWEJ Z OKA 
ZJI ŚWIĘTA ODRODZENIA.

W Gdyni uroczysta sesja 
Miejskiej Rady Narodowej od 
będzie się dziś o godz. 17 w 
sali teatru „Wybrzeże”.

W Sopocie uroczysta sesja 
Miejskiej Rady Narodowej od 
będzie się również w dniu dzi 
siejszym o godz. 17 w auli

młodzież i poczty sztandaro
we udają się na cmentarze 
poległych żołnierzy radziec
kich, gdzie złożą na grobach 
wieńce i zapalą znicze.

X
O godz. 19 w dniu dzisiej

szym ulicami trójmiasta przej 
dą barwne capstrzyki kolumn 
ZMP, ZHP i Służby Polsce, 
manifestując radość naszej 
młodzieży w przededniu Świę 
ta Odrodzenia.

Pod hasłem obrony pokoju
rozpoczął obrady III Kongres SED

BERLIN (PAP.) W dniu 20 lipca punktualnie o godz. 10 rano roz
poczęły sie obrady III Kongresu Niemieckiej Socjalistycznej Partii 
Jedności (SED).

Sejm
nowe

uchwala
u staw u

WARSZAWA. (PAP). — 84 posiedzenie Sejmu Ustawodaw
czego RP w dniu 20 lipca br. otworzył Avicemarszalek Barci- 
kowski.

Przystępując do porządku dziennego, Izba odesłała po od
byciu pierwszego czytania do komisji prawmiezej i regulami
nowej poselski projekt ustaw'y o zmianie niektórych przepisów' 
prawa o aktach stanu cywilnego oraz rządowy projekt usta
wy o zniesieniu sankcji oraz ograniczeń w stosunku do osób, 
które zgłosiły swą przynależność do narodowości niemieckiej.

Sejm udzielił również rządo-Izba zatwierdziła przedstawio
ne przez Rząd zamknięcia ra
chunków państwowych za okres 
od 1 kwietnia do 31 grudnia 
1946 r. oraz za okres od 1 stycz
nia do 31 grudnia 1947 r.

PRZEWIDYWANY 
PRZEBIEG POGODY

na Bałtyk półućlnimw i Wvhr/eże 
do godz. 22jlnia 21 lipca 1950 r.

Przeważnie dość 
pogodnie, miej
scami deszcz. 
Tedperatury od 
+ 15 do + 25 st. 
Widzialność dob
ra. Wiatry sła
be dc umiarko
wanych od 1 do 
4 st. w skali Beau 
forta północno- 
zachodnie i za
chodnie, później 
umiarkowane od 
3 st. do 5 st. po
łudniowo - za
chodnie. Stan mo 
rza 3, Zatoki 
2—3.

SYTUACJA 
BAROMETR.: 
N>iż nad Atlan

tykiem północ
nym i południo
wą Irlandią prze 
suwa się na pln.- 
wschód. Wyż nad 
Atlantykiem po
łudniowym, Euro 
pą Środkową oraz 
Grenlandia

również
wi absolutorium co do budżeto
wej gospodarki finansowej za 
oba te okresy.

Wicemarszałek Bar.cikowski 
wznawia obrady i udziela głosu 
pos. Chajnowi (SD), który skła
da sprawozdanie komisji praw
niczej i regulaminowej o rzą
dowym projekcie ustawy o Pro 
kuraturze Rzeczypospolitej Pol
skiej.

1 W głosowaniu Sejm przyjął 
ustawę jednomyślnie w drugim, 
a następnie w trzecim czytaniu.

Poseł Chajn stwierdził następ
nie, że nowelizacja dekretu o Ko 
misji Specjalnej jest jedną z kon 
sekwencji uchwalonej ustawy o 
prokuraturze.

Zmiany w zakresie działania 
Komisji Specjalnej poprzez po
wiązanie delegatur Komisji z wo 
jćwódzkimi radami narodowymi 
rozszerza bazę społeczną orga
nów komisji, co ułatwi zadanie 
walki z przestępczością. Dotych
czasowe sankcje Komisji zostają 
poszerzone o nowy rodzaj kary, 
orzeczenie zakazu pobytu spraw 
cy czynu przestępczego w woje
wództwie dotychczasowego miej
sca zamieszkania na okres lat 5.

Sprawozdanie komisji prawni
czej i regulaminowej o rządo
wym projekcie ustawy o zmianie 
prawa o ustroju sądów powszech 
nych złożył pos. Gross (PZPR).

Dzięki przepisom o skróceniu 
czasu aplikacji, umożliwieniu od 
bywania aplikacji sędziowskiej 
już w czasie studiów prawni
czych oraz ograniczeniu czasu 
praktyki asesorskiej do 6 mie 
sieev _ dla młodzieży prawni

czej otwiera się perspektywa 
znacznie łatwiejszego niż dotych
czas dostępu do wymiaru spra
wiedliwości.

Sejm przyjął ustawę jedno
myślnie.

Sprawozdanie komisji pracy i 
opieki społecznej o rządowym 
projekcie ustawy o Zakładzie 
Lecznictwa Pracowniczego zło
żył pos. Motyka (PZPR).

Referowany projekt ustawy 
przewiduje wyłączenie lecznict
wa pracowniczego z zakresu dzia 
łania instytucji ubezpieczeń spo
łecznych i powierza całkowitą 
ochronę zdrowia klasy robotni
czej instytucji, będącej organem 
Ministerstwa Zdrowia. Ustawa 
jest etapem przejściowym na 
drodze do realizacji powszechnej 
służby zdrowia.

Izba uchwaliła ustawę jedno
myślnie.

Porządek dzienny Kongresu o- 
bejmuje następujące punkty:

1) Otwarcie — Otto Grotewohl.
2) Wybór prezydium i komisji.
3) Sprawozdanie Wilhelma Pie

cka z działalności kierownictwa 
partyjnego SED.

4) Referat Otto Grotewohla pt. 
„Walka o pokój i o Front Naro- 
doAvy Niemiec Demokratycznych”.

5) Referat Waltera Ulbrichta pt. 
„Plan 5-letni Niemieckiej Republi
ki Demokratycznej i perspektywy 
niemieckiej gospodarki narodo
wej”.

6) Sprawozdanie komisji.
7) Wybór Komitetu Centralne

go, przewodniczącego Komitetu 
Centralnego i Centralnej Komisji 
Rewizyjnej.

W naradach kongresu bierze u- 
dział dwa tysiące delegatów oraz 
liczni goście zagraniczni.

WKP(b) reprezentowane jest 
przez sekretarza CK WKP(b) Cu- 
słowa oraz członka CK WKP(b) 
Pospiełowa.

Poza delegacją PZPR przybyła 
do Berlina delegacja Chińskiej 
Partii Komunistycznej z członkiem 
KC Wang Czia-sian na czele, de
legacje partii robotniczych i ko
munistycznych Węgier, Rumunii, 
Czechosłowacji, Francji, W. Bry
tanii, Belgii, Holandii, Luksem
burga, Austrii, Szwecji, Norwegii 
Danii, Finlandii, Hiszpanii, Grecji 
oraz Islandii.

Olbrzymią salę kongresową zdo 
bią napisy na cześć wodza obozu 
pokoju Józefa Stalina, na cześć 
Związku Radzieckiego i krajów 
demokracji ludowej. Napisy gło
szą również hasła obrony poko
ju, zakazu broni atomowej i po
tępiają agresywny imperializm a- 
merykański.

Pojawienie się Wilhelma Piecka 
Otto Grotewohla i Waltera Ul
brichta powitane zostało długo
trwałymi oklaskami. Po krótkim 
przemówieniu przewodniczącego 
SED — Otto Grotewohla, który 
powitał delegatów i gości oraz o- 
tworzył obrady, kongres wybrał 
prezydium. W skład prezydium 
weszli: Wilhelm Pieck, Otto Gro
tewohl, Walter Ulbricht i inni 
przywódcy niemieckiej klasy ro
botniczej. Do prezydium zaproszo 
no również przy owacyjnych o-

klaskach Rosę Thaełmann, wdo
wę po zamordowanym przez hit 
Ierowców przywódcy niemieckiej 
klasy robotniczej Erneście Thael 
mannie.

Do prezydium wybrano także 
delegacje zagraniczne. Sala roz
brzmiewała burzą oklasków, gdy 
miejsca w prezydium zajęli re
prezentanci WKP(b) Susłow i Po 
śpiełow. Owacyjnie witani zajmu 
ją miejsca w prezydium delega
ci zagraniczni, m. in. Togliatti, 
Pollitt, Duclos, Cyrankiewicz, Ber 
man, Ochab, Max Reimann, Re- 
vai, Luca.

Następnie przystąpiono do wy 
boru prezydium honorowego. Ja
ko pierwszy wybrany został wódz 
mas pracujących Józef Stalin 
przy żywiołowej długotrwałej ma 
nifestacji delegatów i gości. Z 
kolei wybrano do prezydium ho 
norowego: przewodnicz. Chiń
skiej Partii Komunistycznej Mao

Tse-tunga, przewodniczącego Pol 
skiej Zjednoczonej Partii Robot
niczej Bolesława Bieruta, przewo 
dniczącego Czechosłowackiej Par 
tii Komunistycznej Gottw'alda, 
sekretarza generalnego Węgiers
kiej Partii Pracujących Rakosi’ 
ego. sekretarza generalnego Buł
garskiej Partii Komunistycznej 
Wyłko Czerwonkowa, sekretarza 
generalnego Rumuńskiej Partii 
Robotniczej Georghiu Dei, prze
wodniczącego Albańskiej Partii 
Pracy Em'era Hodżę.

Następnie wybrano do prezy
dium honorowego sekretarza ge 
neralnego Francuskiej Partii Ko
munistycznej Thoreza, sekretarza 
generalnego Partii Komunistycz
nej USA Dennisa. Do prezydium 
wybrano także przywódcę walczą 
cego bohatersko narodu koreań
skiego Kim Ir-sena.

Po dokonaniu wyboru komisji 
zabrał głos przewodniczący SED 
Wilhelm Pieck, który złożył 
sprawozdanie z działalności kie
rownictwa partyjnego SED.

Obrady trwają.

Orędzie Trumana do Kongresu
WASZYNGTON (PAP). Prezy 

dent Truman wystosował dg Kon
gresu amerykańskiego orędzie, w

“ . “ Leopold
wraca na tron belgijski

BRUKSELA (PAP). W czwar, 
tek na łącznym posiedzeniu obu 
izb parlamentu belgijskiego ueh; 
walona została ustawa o zakończę 
niu regencji księcia Karola i o 
powołaniu z powrotem na tron

Amerykanin zrzeka się 
obywatelstwa

PRAGA (PAP). W dniu 12 lip- 
ca br. obywatel amerykański Ru- 
oolf Celiko wystosował pismo do 
Ambasady Stanów Zjednoczonych 
w Pradze, w którym zrzeka się 
obywatelstwa amerykańskiego. W 
piśmie swym Rudolf Celko o- 
świ adoza, że w ciągu 25 lat prze
bywania w Stanach Zjednoczo
nych doświadczył wszystkich nie
sprawiedliwości ustroju kapitali
stycznego

króla Leopolda, który przebywał 
6 lat na Avyganiu jako skompro
mitowany współpracą z hitlerow
cami.

Uchwała ta zapadła większoś 
cią 198 głosów — Partii Katoljc. 
ki ej i 1 liberała — zdecydowane, 
go rojalisty. Pozostali liberałowie 
i socjaliści nie brali udziału w 
głosowaniu, stojąc na stanowisku 
utrzymania regencji księcia Ka 
rola.

Uchwała w sprawie powrotu 
króla Leopolda, przyjęta wibrew 
protestom belgijskiej klasy robot
niczej i całej postępowej opinii 
publicznej, oznacza, żę Leopold 
staje sję znów automatycznie gło
wą państwa belgijskiego. W ko
łach rojalistycznych twierdzą, że 
Leopold przybędzie do Brukseli 
już w sobota

SFB Łódź-Polesie 
najlepszym 
zespołem 

budowlanym
WARSZAWA (PAP). Blisko 2 

tys. zespołów na 262 budowach w 
całej Polsce stanęło do współza
wodnictwa o tytuł najlepszego ze
społu budowlanego w Polsce. Eli. 
minaeje trwały od 1 marca do 30 
czerwca br.

Pierwsze miejsce i tytuł naj
lepszego zespołu budowlanego w 
Polsce zdobył zespół % Centralne
go Zarządu SPB Łódź __ Pole- 
Sie. Zwycięski zespół otrzyma 
sztandar przechodni oraz nagrodę 
pieniężną w wysoko&Ji 250 tys. zł. 
OzłonkOAVie zespołu otrzymają ja- 
ko nagrody indywidualne po 10 
tys. zł.

którym po omówieniu sytuacji 
wojsk amerykańskich na Korei 
zażądał uchwalenia dodatkowych 
kredytów w wysokości 10 miliar 
dów doi., przyznania mu prawa 
do ogłoszenia mobilizacji w miarę 
potrzeby oraz zwiększenia jego 
dyskrecjonalnych uprawnień w 
dziedzinie gospodarczej. Prezy
dent stwierdził, że pokrycie Avy- 
dątków związanych z wojną na. 
Korei wymagać będzie zwiększe
nia podatków oraz wprowadzenia 
szeregu ograniczeń w życiu gos
podarczym.

W ten sposób prezydent zamie 
rza przerzucić ciężary związane 
z agresywną wojną na Korei prze 
de wszystkim na masy pracujące. 
Zdając sobie sprawę, że awantura 
na Korei musi wywołać w USA 
(objawy inflacyjne, prezydent u- 
trzymywał, że podejmie w razie 
potrzeby odpowiednie kroki, by 
objawom tym zapobiec.______

Wyrok na zbrodniarzy 
z Koepenick

BERLIN (PAP), W środę ogło 
szono wyrok w procesie grupy 
zbrodniarzy, którzy w 1933 ro- 
ku, po objęciu władzy przez Hi
tlera, dokonali masakry komuni
stów i innych demokratów w Koe 
penłck. ówczesne wydarzenia we 
szły d0 historii III Rzesizy pod 
nazwą „Krwawego " tygodnia' 
15 oskarżonych skakano na 
śmierć, 13 na dożywotnie więzi e. 
nie- Pozostałych kilkudziesięciu 
oskarżonych akaząno, w tym nie
których zaoczme, na różne ter
miny więzienia od 5 do 25 lat.

Festyn Ludowy 
nad Motiawą 

zapowiada 
wiele atrakcji

Niezwykła atrakcja czeka 
jutro mieszkańców Gdańska 
w dniu Święta Odrodzenia. 
Komitet Organizacyjny uro
czystości lipcowych urządza 
po raz pierwszy na Wybrzeżu 
WIELKI FESTYN LUDOWY 
na placu nad Motławą obok 
dźwigu pływającego przy przy 
stani Żeglugi Przybrzeżnej.

Uczestników zabawy czeka 
bogaty program artystyczny 
w wykonaniu orkiestry Stocz 
ni Gdańskiej, oraz przodują
cych zespołów artystycznych 
stoczni i „Amady”.

Przy dźwiękach orkiestry 
mandolinistów Związku Zawo 
dowego Metalowców odbę
dzie się wesoła zabawa ta
neczna.

Początek Festynu o godzi
nie 14. (jota)
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Kongres SED
W Berlinie rozpoczęły się obrady III Kongresu Niemieckiej So

cjalistycznej Partii Jedności (SED). Obrady będą toczyć się w obec
ności licznych delegacji zagranicznych z delegacją radziecką na 
ciele. Polskiej delegacji przewodniczy premier Józef Cyrankiewicz; 
a w skład delegacji wchodzą członkowie Biura Politycznego PZP 
J. Berman i E. Ochab oraz członek KC PZPR — K. Witaszewski.

Udział wybitnych przedstawicieli międzynarodowego ruchu ro
botniczego w obradach świadczy, jak wielkim wydarzeniem jest 
rozpoczęty kongres SED. Nie ma w tym nic dziwnego — Niemiecka 
Socjalistyczna Partia Jedności jest tą niemiecką formacją polityczną, 
której działalność zdecydowała o dotychczasowych przeobrażeniach 
w Niemczech. Przyszłość Niemiec, ich dalsza demokratyzacja i zje
dnoczenie oraz pokojowy rozwój — zależą głównie od rozwoju 
1 linii politycznej SED.

Socjalistyczna Partia Jedności powstała w kwietniu 1946 roku 
w wyniku zjednoczenia Niemieckiej Partii Komunistycznej (KPD) 
radzieckiej strefy okupacyjnej Niemiec z Partią Socjaldemokratycz
ną (SPD) tejże strefy. Podobnemu zjednoczeniu, stanowiącemu cel 
wysiłków uczciwych komunistów i socjalistów na terenie zachod
nich stref okupacyjnych Niemiec, przeszkodziła polityka zachodnich 
władz okupacyjnych, popierających rozbijacką robotę prawicowych 
socjaldemokratów w rodzaju Schumachera.

Dzieło, którego dokonała w ciągu 4 lat swego istnienia Niemiec
ka Socjalistyczna Partia Jedności — jest olbrzymie. Sam fakt zlikwi
dowania rozbicia niemieckiej klasy robotniczej — był już wydarze
niem wielkiej wagi i stwarzał perspektywy wielkiej przyszłości, o- 
czywiście kosztem wielkich wysiłków.

W początkowym okresie swego istnienia SED musiała walczyć 
nie tylko o oczyszczenie niemieckiego życia politycznego, kultural
nego i gospodarczego z pozostałości faszyzmu, ale musiała również 
stoczyć ciężką walkę o oczyszczenie własnych szeregów z agentów 
Schumachera oraz przezwyciężyć niewygasłe nastroje nacjonalistycz
ne i szowinistyczne w szeregach niemieckiej klasy robotniczej.

Powstanie Niemieckiej Republiki Demokratycznej jest dowodem, 
że SED zaszczytnie wykonała większą część tych zadań. Stanowisko 
SED wobec granicy na Odrze i Nysie, jako granicy pokoju, stało się 
oficjalnym stanowiskiem rządu NRD i wszystkich partii politycznych, 
działających na terenie NRD. Jest to hasło, które mobilizuje masy 
niemieckie do walki o pokój, do walki z podżegaczami wojennymi, 
podsycającymi nastroje nacjonalistyczne i odwetowe w Niemczech 
zachodnich.

Ogromne są również zasługi SED w dziedzinie przekształcenia 
wewnętrznego życia w Niemczech wschodnich. Przebudowa ustroju 
państwowego, wprowadzenie antyfaszystowskiego, demokratycznego 
porządku, rozbudowa pokojowego przemysłu niemieckiego, rozwój 
socjalistycznego współzawodnictwa i otwarcie przed narodem nie
mieckim perspektyw osiągnięcia na drodze pokojowe] lepszej przy
szłości i dobrobytu — oto niekompletna zresztą lista zasług SED w 
ciągu tych niewielu lat.

III Kongres SED obraduje w chwili znacznego napięcia w stosun
kach międzynarodowych, wywołanego przez agresję amerykańską 
w Korei, w chwili gdy anglo-sascy podżegacze wojenni usiłują zre
alizować plan Schumana, plan, którego celem Jest przekształcenie 
Niemiec zachodnich w bazę wojenną Imperializmu amerykańskiego, 
w chwili gdy imperialiści zachodni otwarcie i cynicznie rozpatrują 
projekty użycia ludności Niemiec zachodnich jako mięsa armatnie
go dla swych agresywnych celów, w chwili gdy niemieccy bojowni
cy pokoju są prześladowani i aresztowani w zachodnich Niemczech 
za zbieranie podpisów pod sztokholmskim apelem pokoju.

Jeden z reakcyjnych dziennikarzy anglo-saskich napisał z okazji 
zawarcia polsko-niemieckiego układu o granicy pokoju i przyjaźni 
na Odrze i Nysie, że jedynymi zwolennikami tej granicy w Niem
czech są komuniści. Reakcyjny pismak mimo woli oddał hołd ko
munistom niemieckim, jako uczciwym, szczerze pokojowym Niem
com, przyjaciołom narodu polskiego. W rzeczywistości komuniści 
niemieccy dzięki swej rzetelnej, pokojowej polityce — skupiają 
wokół siebie wszystkie demokratyczne i pokojowe elementy naro
du niemieckiego.

Dlatego polska klasa robotnicza, polskie masy pracujące wraz 
z całym światowym obozem pokoiu, z serdeczną uwagą śledzić 
będą przebieg obrad III Kongresu SED. J. W.

Nierozerwalna
Sil Zbrojnych z ludem
Przemówienie Generała Mieczysława Wągrowskiego, 
Przewodniczącego Prezydium WRN w Gdańsku, w Sejmie Ustawodawczym R. P.

Wysoki Sejmie! Rota przysięgi, 
zawarta w przedłożonej Sejmowi 
ustawie, ma wielkie znaczenie dla 
naszych Sił Zbrojnych jako naj
bardziej autorytatywne, niepod
ważalne i dobitne określenie ce
lów, którym służy nasze wojsko, 
jako określenie podstawowych za 
dań i obowiązków, które nakłada 
naród i państwo na każdego żoł
nierza Polski Ludowej. Mocne i 
zwarte słowa przysięgi rysują po
stawę ideową i moralną naszego 
żołnierza, żołnierza Ludowego 
Wojska, które nie służy celom 
grabieżczym i zaborczym, jak ar
mie imperialistyczne, lecz ochra
nia wolność i niepodległość na
szej Ojczyzny, twórczą pracę po
kojową robotnika i chłopa pol
skiego, nasze zdobycze społeczne 
i warunki dalszego postępu spo
łecznego, strzeże pokoju w nie
złomnym braterstwie z niezwycię
żoną Armią Radziecką, służy 
sprawie wolności wszystkich na
rodów.

Nierozerwalny związek 
z ludem

Rota przysięgi, zawarta w 
ustawie, jest wyrazem nierozer 
walnego związku Sil Zbrój 
nych z ludem, z życiem naro 
du, z jego teraźniejszością 
przyszłością.

Pierwszy raz przysięgę wojsko 
wą' składały regularne jednostki 
ludowego Wojska Polskiego nad 
Oką w obozie sieleckim, na brat
niej ziemi radzieckiej, 15 lipca 
1943 roku. Słowa przysięgi składa 
nej przez 1 Dywizję im. T. Ko
ściuszki mówiły o „ziemi polskiej 
broczącej we krwi", o umęczo
nym w jarzmie hitlerowskim na 
rodzie polskim, nakładały święty 
obowiązek walki o wyzwolenie Oj 
czyzny. Żołnierze ludowego Woj
ska Polskiego dotrzymali tej 
przysięgi, walcząc bohatersko u 
boku Armii Radzieckiej pod Le
nino i Warką na Wale Pomor
skim, o Kołobrzeg, Gdynię i 
Gdańsk, pod Budziszynem, nad 
Nysa i Odrą, dotrzymali przysię
gi, dając wzór wszystkim przy
szłym żołnierzom Polski Ludowej

jak niewzruszenie i niezłomnie 
wypełniać słowa przysięgi woj
skowej.

Dziś, w wolnej ojczyźnie ludu 
pracującego, która urzeczywist
nia wszystkie marzenia kościusz
kowców, partyzantów Gwardii i 
Armii Ludowej, żołnierz przysię
ga strzec wolności, niepodległo
ści i granic Polski Ludowej przed 
zakusami imperializmu, stać nie
ugięcie na straży pokoju w jed
nym szeregu z Armią Radziecką, 
przysięga ze wszystkich sil słu
żyć Polsce Ludowej, bronić nie
złomnie praw ludu pracującego i 
jego szczęścia. Kościuszkowiec 
składał przysięgę wierności „zie
mi polskiej broczącej we krwi", 
gdyż nie było rządu i państwa, o 
które dopiero walczył. Dziś żoł
nierz nasz przysięga wierność 
władzy ludowej, wierność Prezy
dentowi Rzeczypospolitej, wolnej 
Polsce Ludowej.

Nowa rota przysięgi przepojo
na jest tą samą miłością ojczyz
ny, która prowadziła bohaterów 
I Armii, płomiennym patriotyz' 
mem, spotęgowanym jeszcze bar
dziej pizez nasze wspaniałe osią- 
anięcia pokojowe, przesz zapał i 
entuzjazm mas pracujących, któ
re w codziennym trudzie i ofiar
nym wysiłku tworzą jasną, szczę
śliwą przyszłość naszego kraju, 
budują socjalizm.

W ;ednym szeregu 
z Armią Radziecką
Kościuszkowiec, żołnierz I i II 

Armii, ślubowali wierność sojusz
niczą Związkowi Radzieckiemu, 
ślubowali święcie dochować bra
terstwa broni z sojuszniczą Ar
mią Radziecką. Żołnierze Ludo
wego Wojska Polskiego dotrzy
mali tej przysięgi i dlatego wła
śnie u boku zwycięskiej Armii 
Radzieckiej, która przyniosła 
nam wolność, wnieśli swój wkład 
do walki o wyzwolenie kraju. 
Dzięki Armii Radzieckiej, dzięki 
osobistej pomoev Generalissimu
sa Stalina, nasze wojsko mogło 
powstać, uzbroić się, wyszkolić, 
wzdąć chwalebny udział w walce 
i zwycięstwie. Radzieccy oficero

wie szkolili nasze kadry, prowa
dzili naszego żołnierza do boju., 
do zwycięstwa. Na doświadcze
niach Armii Radzieckiej uczył 
się nasz żołnierz. Dziś żołnierz 
nasz przysięga stać nieugięcie 
na straży pokoju w jednym sze
regu z Armią Radziecką i inny
mi sojuszniczymi armiami, armia
mi krajów demokracji ludowej.

Żołnierze Ludowego Wojska 
Polskiego dochowują i dochowa
ją święcie tej przysięgi i dlate
go w oparciu o niezwyciężoną 
potęgę Armii Radzieckiej, szko
ląc się według najdoskonalszych 
jej wzorów, - przyswajając niezró
wnaną, stalinowską sztukę wojen
ną, wnoszą swój wkład w obronę 
pokoju przed awanturniczymi za
kusami szantażystów atomo
wych, największych wrogów ży
cia i wolności milionów ludzi, 
przed rozbestwionymi agresora
mi imperialistycznymi, godnymi 
następcami hitleryzmu.

Przysięga na wierność 
ojczyźnie

Nowa rota przysięgi przepo
jona jest poczuciem siły wspar 
tej na niewzruszonej słuszno
ści sprawy, o którą na całym 
świecie walczą setki milionów 
ludzi, a której chorążym 1 nie
złomną ostoją jest Związek 
Radziecki.
W uroczystych słowach przy

sięgi, żołnierz nasz ślubuje w ra
zie potrzeby nie szczędząc krwi 
ani życia, mężnie walczyć w obro
nie ojczyzny aż do pełnego zwy
cięstwa nad wrogiem.

Te słowa przysięgi to wyraz 
niewyczerpanych pokładów boha
terstwa naszego ludu, to wyraz 
rzeczywistych sił potężnego obo
zu pokoju, który zdolny jest o- 
kiełznać i udaremnić wszelkie lu
dożercze plany podżegaczy wojen 
nych. Jaka niezłomna siła tkwi 
w bohaterstwie- ludów walczą
cych o swą wolność, tego wspa

nej wojska, dyscypliny, wysiłku 
i cnót żołnierskich, gotowości 
bojowej.

Ludowe Wojsko Polskie wy
chowuje żołnierza na szczytnyęh 
tradycjach walki narodu o wy
zwolenie narodowe i społeczne. 
Wytyczną tej pracy wychowaw
czej są słowa Prezydenta Bole
sława Bieruta: „Wcielając w ży
cie nasz plan 6-letni, budując pod
waliny Polski Socjalistycznej, wy
konujemy testament i urzeczywist
niamy marzenia całych pokoleń 

Polaków - rewolucjonistów, Po
laków - bojowników o wolność 
i sprawiedliwość społeczną, naj
lepszych synów Narodu Polskie
go, którzy ginęli na stokacli Cy
tadeli, na barykadach polskich 
miast, w zmaganiach z polskim 
faszyzmem, w walkach z hitlerow
skim najeźdźcą, w starciach z fa
szystowskim podziemiem i impe
rialistyczną agenturą."

postęp, dobrobyt, socjalizm
V Plenum KC PZPR zakończyło 

obrady. Uchwalony został w for
mie projektu ustawy — plan sze
ścioletni, daleko wybiegający po
za pierwotne wytyczne, ustalone 
na Kongresie Zjednoczeniowym.

Projekt ten omawiany jest 
na obecnej sesji sejmowej. Im
ponujące cyfry naszych przy
szłych osiągnięć mobilizują spo
łeczeństwo do jeszcze bardziej o- 
fiarnego, jeszcze pełniejszego wy
siłku w pracy dla socjalizmu.

Żywiołowy rozmach skorygowa
nego planu sześcioletniego, dosto
sowanego do istotnych możliwo
ści polskiego człowieka pracy, 
stawia przed nami olbrzymie za
danie. W ciągu sześciu lat zbu
dujemy potężny przemysł, ogro
mnie rozszerzymy krajową bazę 
surowcową, rozbudujemy' trans
port i komunikację, w ogromnym 
stopniu rozwiniemy uspołeczniony 
handel. Wystarczy — cytując licz 
by z referatu wicepremiera Min
ca wspomnieć, że w roku 1955 
wartość produkcji socjalistyczne- j 
go przemysłu będzie ponad 2,5 ra- j 
zy większa, niż w roku 1949 a 
przeszło pięciokrotnie wyższa od 
wartości produkcji z roku 1938,
— by w pełni zdać sobie sprawę 
z ogromu oczekującej nas pracy. 

Liczby., określające stopień 
przekroczenia trzyletniego pla 
nu odbudowy i planu pier
wszego półrocza 1950 ro
ku napawają nas przekona
niem, że realizacja tych dale
kosiężnych zadań jest w pełni 
możliwa.

Plan został skorygowany 1 na
kreślony ostatecznie w znacznie 
większych, bardziej ambitnych 

rozmiarach. Mamy podstawy do 
podwyższenia naszych pierwot
nych zamierzeń: żywiołowy ruch 
współzawodnictwa pracy i racjo
nalizatorstwa, osiągnięcia w dzie
dzinie oszczędności w gospodarce 
narodowej, podwyższenie poziomu 
technicznego i organizacyjnego w 
walce o ilość i jakość produkcji.

Do wykonania tych olbrzy
mich zadań nie wyfetarcza lu-j 
dzi, pracujemy obecnie w u-| 
spolecznionej gospodarce. Po- i 
trzeba milionów nowych ludzi. 
Trzeba wybitnie podnieść kwa
lifikacje zawodowe setek ty- j 
sięcy pracowników wszystkich 
dziedzin gospodarki. Musimy i 
dysponować zwielokrotnioną!

armią roboczą i znacznie roz
szerzonym sztabem.

Dlatego też, obok skorygowane
go projektu planu sześcioletniego, 
głównym tematem obrad V Ple
num KC PZPR była sprawa — no
wych kadr.

Według danych, zawartych w re 
feracie sekretarza KC PZPR Z. No
waka, liczba pracowników najem
nych (poza rolnictwem) wynosiła 
w roku 1938 — zaledwie 7,8 proc. 
całej ludności kraju. Pod koniec 
planu trzyletniego liczba ta zwię
kszyła się do 16,5 proc. ludności. 
W roku 1955 zatrudnieni tylko w 
sektorze socjalistycznym stanowić 
będą 21,2 proc. ludności kraju.

Jest to postęp olbrzymi, wynika
jący z niezmiernie szybkiego tem
pa uprzemysłowienia kraju.

zadań produkcyjnych, rosnąć!wiących treść naszego wielkiego 
będą kadry świadomych, świa-1 planu sześciu lat dał wyraz Prezy- 
tłych budowniczych socjalizmu i dent Bierut w przemówieniu sumu 
w Polsce. |jącvm wyniki V Plenum:

PLAN BUDOWY PODSTAW SO

Wzór i przykład wielkiej wagi 
i roli przysięgi wojskowej daje 
najwspanialsza, najlepsza armia 
świata — Armia Radziecka. Nic 
nie może dorównać przykładom 
samozaparcia, masowego boha
terstwa żołnierzy Armii Radziec
kiej, którzy postawieni wobec naj* 
większych prób wytrwałości, mę
stwa i poświęcenia, wypełniali 
do końca niezłomnie nakazy przy
sięgi.

Nowa rota przysięgi jasno i z 
całą siłą stawia przed każdym 
żołnierzem jego obowiązki;
uczciwość, zdyscyplinowanie, mę
stwo i czujność, gorliwość w 
szkoleniu, dokładne wykonywa
nie rozkazów przełożonych t prze
pisów regulaminów, przestrzega

nie tajemnicy wojskowej i pań
stwowej, poszanowanie i ochronę 
mienia wojskowego i społeczne
go, nieskazitelność honoru i god
ności żołnierza polskiego. Te 
cnoty żołnierskie są nieodzow
nym warunkiem siły i wartości 
bojowej wojska, zdolności żołnie-

CJALIZMU JEST WIĘC RÖWNO- j 
CZESNIE PLANEM WSZECH
STRONNEGO ROZWOJU POL-1 
SKIEGO CZŁOWIEKA PRACY. 
ROZWÓJ TEN ODBYWAĆ SlĘ| 
BĘDZIE W WALCE O OSlAGNlĘ- j 
CIE WYŻSZEJ STOPY ŻYCIO
WEJ, O DOBROBYT NAJSZER-i 
SZYCH MAS. Trzeba bowiem j 

zdać sobie sprawę z nierozerwal
ności pojęć: „ROZWÓJ SIŁ WY
TWÓRCZYCH", „SOCJALIZM" i 
„DOBROBYT". Rozwój sił wy
twórczych, daleko idący postęp w 
dziedzinie gospodarki, stwarza 
warunki niezbędne do budowy u-

Dynamikę wzrostu kadr w u-i stroju socjalistycznego. Socjalizm
spolecznionej gospodarce ilu
struje najlepiej fakt, że w sa
mym tylko socjalistycznym 
przemyśle zatrudnionych bę
dzie w ciągu sześciolecia ponad 
milion nowych pracowników. 

Liczba — to wiele. Ale liczba 
to jeszcze nie wszystko. Kadry 

trzeba wychować. Ludzi musimy 
przysposabiać do wypełnienia 
zwiększonych zadań. Musimy ich 
w szybkim tempie szkolić. Dosto
sowany do ogromu planu sześcio
letniego plan rozwoju kadr prze
widuje potężną rozbudowę szkol
nictwa na wszystkich szczeblach.

W latach 1950—1955 nastąpi 
więc ogromny rozrost oświaty za
wodowej i ogólnej.

O rozmiarach rozrostu szkolnic
twa świadczą liczby. Tak więc dla 
wykonania planu sześcioletniego 
potrzeba nam (jeśli nie liczyć fa
chowców, którymi obecnie dyspo
nujemy): 790.000 wykwalifikowa
nych robotników, 340.000 praco
wników ze średnim wykształce
niem zawodowym, 103.000 z wyż
szym wykształceniem ogólnym, w 
tym 47.000 absolwentów wyższych 
uczelni technicznych.

Ludzie planu sześcioletniego 
— to ludzie budującego się so
cjalizmu. Dlatego też nie mniej 
ważnym od ilości jest w za
gadnieniu nowych kadr pro
blem ich „jakości", ich pozlo- 

! mu ideologicznego. Plan 6-le 
tni wyt%vorzy nowych ludzi

zaś to m. in. właściwie pojęty, 
sprawiedliwy dobrobyt wszystkich 
ludzi pracy, całego społeczeń
stwa. Tej nierozerwalności, tej 
organicznej jedności pojęć, stano-

,.Przesiąść się na konia wyż
szej techniki — na nowe skom 
plikowane maszyny własne) 
produkcji, na nową hutę w prze 
myślę, na elektryfikację, na 
auta własnej produkcji w trans 
porcie, na traktor w rolnictwie 
—■ dopiero wówczas można bu
dować trwałe i niewzruszone 
podstawy socjalizmu w Polsce.

Dopiero bowiem wyższa te
chnika umożliwia wysoką wy
dajność pracy człowieka i stwa 
rza warunki dla wydatnego 
wzrostu dobrobytu i kułtury 
całego narodu, dobrobytu i kul
tury mas pracujących, bez cze
go nie ma socjalizmu."

Słowa te najlepiej określają kie 
runek i cel naszych dalekosięż
nych planów, naszej drogi do so
cjalizmu.

Jan Podoski

cych o swą wolność, ego w p,-. ^ *wykonania każdego zada-
małym świadectwem są history- pojawiają się one w co-
czne zwymęstwa Chm i bohater- ^ pracy wojska, podczas
ska walka narodu Korę.. Nas.a- ćwiczeń i zajęć, na obozach let- dowców hitleryzmu jLch( w polu i w koszarach- Wy-
wszędzre czeka i musi »potkać rzetelnie i 5umienn:e

iOS ich poprzednika. j swe obowiązki żołnierz coraz !e-
Rota przysięgi zawarta w u- i p-ej uc2y się władać bronią, opa- 

stawie odzwierciedla postawę nowuje coraz lepiej wiedzę woj- 
ideową i moralną każdego ucz- skową, osiąga coraz wyższy po- 
ciwego obywatela, każdego pa- aiom wyszkolenia, 
trioty. Słowa przysięgi są Mi- żołnierskie w
skie i drogie każdemu żołnie- wszysuri* nnni<kuia sierzowi naszych Sil Zbrojnych. I słuib‘e 1 ™ bolu ogniskują się

Uczucia, które wyraża przysię
ga, dokumentuje nasza klasa ro
botnicza, nasze chłopstwo pracu
jące, nasza inteligencja, nasze ko
biety i nasza młodzież w codzien
nej walce o życie coraz piękniej
sze i coraz bardziej Tadosne, w 
budowie fabryk i mostów, w pra
cy traktorzysty i żniwiarza, w 
rozbudowie szkół i szpitali, w 
podnoszeniu oświaty i kultury.
Ten codzienny wysiłek miliono
wych mas pracujących wzmacnia 
naszą siłę gospodarczą i obron
ną, wzmacnia Polskę jako waż-- 
ne ogniwo obozu pokoju, postę
pu i socjalizmu. Ten codzienny 
wysiłek przy warsztacie f pługu 
jest bodźcem dla wzniosłych wy
siłków w służbie naszych żołnie
rzy, wiernych bezgranicznie Pol
sce Ludowej, wiernych przysię
dze.

w świadomej, niezłomnej, stalo
wej dyscyplinie.

„Sukcesy w szkoleniu i wy« 
chowaniu wojska — mówi Ge
neralissimus Stalin — są
nie do pomyślenia bez twardej 
dyscypliny i surowego porząd
ku wojskowego, których utrzy
manie stanowi najważniejszy 
obowiązek całego składu Ar
mii."
Od wykonania tego wskazania 

w ogromnej mierze zależy sda 
i potęga wojska.

Porywającym przykładem cnót 
żołnierskich dla naszego wojska 
jest ukochany i bliski dla każde
go żołnierza wielki dowódca szko
ły stalinowskiej — Marszałek 
Konstanty Rokossowski. (Okla
ski).

Wierni przysiędze, w nierozer
walnym braterstwie z Armią Ra*

mim PBRir
PRACE INWESTYCYJNE 
W MAŁYCH PORTACH

We wszystkich małych portach 
Pomorza Zachodniego p rzep row a

zgłosili wspólny pomysł projektu 
uszczelniania skrzyń trybowych 
na: dźwigach 7-tonowych.

Pomysł ten rozwiązuje w znacz

Do wymowy symbolu urastają
równocześnie w tym 6amym diuu ,— • ...
obrady Sejmu nad sześcioletnim dzrecką żołnierze nas. są 
planem rozwoju gospodarczego i wsze będą gotowi do obrony n^ 
budowy podstaw socjalizmu oraz 
nad ustawą o przysiędze wojsko
wej.

Przysięga wojskowa, która wy
rażą postawę i najgłębsze uczu
cie ludu pracującego, stanowi 
wielką siłę wychowawczą i mobt-

V

óża się prace inwestycyjne, któ i nej mierze poważny problem re- 
rych zadaniem jest umożliwienie! gulamego smarowania kół trybo

szej Ojczyzny, pokoju i niepodle
głości, szczęścia i praw ludu po - 
skiego, władzy ludowej, prowa
dzącej nasz kraj do socjalizmu.

Wobec coraz bardziej prze
wrotnych i podłych metod szpie* 
gostwa, sabotażu i dywersji *• 

■ ich 
żół

wi ększego wykorzystania tych 
portów. Roboty w tyim zakresie 
rozpoczęte zostały już wczesną 
wiosną.

Zakończenie prac przew i dziane 
jest na październik. Wykonane 
prace zapewnią małym portohi 
pełną zdolność eksploatacyjną na 
okres trzech lat, wykluczając mo- 
żliwość ich zamulenia czy też a 
wari i urządzeń portowych.

USPRAWNIAJĄ PRACĘ 
DŹWIGÓW

Nie ma tygodnia, by robotnicy 
portu szczecińskiego nie zgłosili 
pomysłu racjonalizatorskiego, któ 
ry w krótkim czasie zostaje za
stosowany w praktyce i przynosi 
Państwu wielomilionowe osaczę a- 
noścj.

wych w skrzynce biegów, usuni? 
cie rozrzutu oliwy i zebrania oli
wy w zbiornik.
JEDEN GOSPODARZ

Ostatnio Zarząd Portu Gdańsk 
— Gdynia przejął od Banku Han 
dl owego w Warszawie jeden han. 
gar i dwa składy w Wolnym Ob

lizującą. Żołnierz wie, że dopie- j gentur imperialistycznych, 
ro złożenie przysięgi i wierność | pomocników i sługusów — 
jej, a nie sam tylko mundur, da- nierz polski jak źrenicy oka strze- 
je mu prawo do miłości i szacun- że i będzie strzegł tajemnicy w°l* 
ku narodu. Dlatego złożenie przy-!skowej i państwowej, coraz bar- 
sięgi wojskowej jest aktem o nie- dziej wyostrza swą czujność, byd

w zarodku paraliżować W*®**«* 
nikczemne próby rozkładowej ro
boty wroga. Dźwignią tej wy
ostrzonej czujności są uroczyste 
słowa przysięgi.

zmiernie wielkim znaczeniu poli
tycznym i moralnym w życiu 
żołnierza. Uroczysty, wzruszają
cy moment przysięgi zapisuje się 
na całe życie w seTcu i pamięci 

- •- - _, - , żołnierza, dodaje mu sił w całejezarze Celnym w Gdyni. OdbywaLłużbie wg stkich
t; n si r »a \ r>Vi manlniiLpio ? elrrnn/V « najcięż-

......... ............„ _!___ Kierownik sekcji ruchu oh
i przetworzy starych. W wal- Bronisław Gródecki i ob. Kurpiel
ce o wykonanie gigantycznych1 Kazimierz asystent aekcji ruchu

się w nich manipulacja i składo. SZycb, najtrudniejszych okolicz 
wanie różnych surowców włókien
niczych.
7 MIL. ZŁ OSZCZĘDNOŚCI

Dzięk; zastosowaniu pomysłów7!9° narodu za
* Ojczyzny.

Rota przysięgi zawarta w *• 
stawie, jest wyrazem najgłębszej

nościach. W wielkiej chwili przy- ’slc,Y 1 charakter« 
sięgł żołnierz przyjmuje osobistą s^a zbrojnego rami
odpowiedzialność w obliczu całe- stwa ludowego, jest wy o - 1 4

racjonalizatorskich, zgłoszonych 
pi-zez robotników7, Zarząd Portu 
Gdańsk — Gdynia w I półroczu 
br. uzyskał ponad 7 mil, zł osz
czędności bezpośrednich. Oazczęd , 
noścj pośrednie, uzyskane w tym' 
czasie przez ZPGG na postojach , 
statków i wagonów, są łciłkąkio*, w, rbowawcze| w wojsku, dźwig 
nie większą, • mą zwartości moralno - politycz

w UHiinu i oic’----- ------ ® » rtn
obronę Ludowej I woju 1 umocnienia 8,<* 1 J

J towoscl bojowej naszego wojska, 
w pełni odpowiada treści i P*1* * J
obrażeniom naszego życia. , >

't a
Dlatego w imieniu Koipi^l

Dźwignia pracy
WyChOWaWCZCj ! Obrony Narodowej wnoszę &

Przysięga wojskowa przez ralv przyjęcie przez Wysoki Sejm Pr(ł* 
s służby jest dźwignią pracy | cktu ustawy o przysiędze ,Aml*

skowei w brzmieniu
(Oklaski)

■ woj« 
Komisji,

8963

318106



ß 7 IE N N t K B A Ł T Y C K T (Nr 199] 3

< * ''

A

Oddali siroje życie 
za naszą wolność

Zbliża się dzień 22 lipca — 
Święto Odrodzenia. Mieszkań 
cy Wybrzeża wraz z całym 
krajem radośnie obchodzić bę 
dą szóstą rocznicę Manifestu 
PKWN, który ugruntował w 
Polsce Ludowej ustrój spra
wiedliwości społecznej i postę 
pu, likwidując wielowiekowe 
krzywdy ludu pracującego.

W radosnym dla nas dniu 
myśl żyjących pełnią nowego 
życia budowniczych Polski 
Ludowej biegnie ku tym, któ 
rzy ofiarą swej krwi opłaci
li naszą wolność i prawo do 
rozwoju. Myśl nasza biegnie 
ku bohaterom wolności — po 
ległym żołnierzom Armii Ra 
dzieckiej, Armii Wyzwoliciel 
ki.

Na cichych cmentarzach 
Wybrzeża, otoczeni pamięcią 
naszych wdzięcznych serc, 
śpią wiecznym snem żołnierze 
radzieccy, bliscy nam i dro
dzy, tak — jak i my — pro
ści ludzie radzieccy.

W7 całym województwie 
gdańskim, a w szczególności 
na terenie trójmiasta członko

wie TPPR, Liga Kobiet, mło
dzież SP i WOP. od kilku dni 
porządkują już i ozdabiają 
groby bohaterów.

W dniu dzisiejszym w Gdy 
ni przy grobach poległych żol 
nierzy radzieckich na cmenta 
rzu w Redłowie junacy SP 
zaciągną o godz. 17 warty ho
norowe, a z zakładów pracy 
wyruszą delegacje i poczty 
sztandarowe, które zapalą 
znicze i do godz. 19 będą 
składały na grobach wiązanki 
kwiecia i wieńce.

W Gdańsku wyruszą dele
gacje przedstawicieli świata 
pracy na cmentarz żołnierzy 
radzieckich przy ul. Giełgu
da, gdzie udekorują kwiatami 
uporządkowane uprzednio 
przez członków TPPR groby, 
na których zapalą znicze. War 
ty honorowe przy grobach bo 
haterów będą pełnili członko
wie TPPR.

W Skarszewach w dniu 22 
Lipca na ul. Dworcowej zo
stanie odsłonięty pomnik ku 
czci bohaterskich żołnierzy 
radzieckich. (jota)

Robotnicy portowi Gdyni 
dobrze się zasłużyli

Dn. 20 bm. w skromnie lecz efektownie udekorowanej auli Ka
pitanatu Portu w Gdyni odbyła się akademia pracowników 
ZPGG.

proc. normy) i Stanisława Piotro-— Akademia ta — powiedział 
przewodniczący Rady Zakładowej 
ob. Wróbel, — ma dla nas pod
wójne znaczenie. Wiąże się ona 
z szóstą rocznicą Manifestu PK 
WN } z zakończeniem drugiego 
etapu współzawodnictwa pracy.

W głębokiej ciszy zgromadzeni 
wysłuchali obszernego referatu 
sekretarza prezydium MRN, ob. 
Stawiarskiego, nawiązującego do 
trwałych o-siągnięć pracowników 
ZPGG w zakresie pracy zawodo
wej j walki o pokój.

Dzięki intensywnej pracy i sze
roko rozwiniętemu wspó}zawod- 
nictwu — mocno podkreślił ob. 
Stawiarski — nasz zespół porto
wy Gdańsk — Gdynia ulokował 
się na trzecim miejscu w Euro
pie.

Część oficjalną akademii za
kończyło składanie meldunków o 
wykonaniu Czynu Lipcowego 
przez poszczególne załogi oraz 
rozdanie nagród przodownikom 
pracy.

W pierwszym rzędzie nagro-dzo
n0 Andrzeja Koniecznego (212

wskiego (210 proc. normy).
W końcu akademii uchwalono 

rezolucję protestującą jak najo 
strzej przeciwko niecnym machi
nacjom imperialistów, którzy za 
wszelką cenę usiłują rozpętać no
wą zawieruchę wojenną.

W dniu wczorajszym odbyły 
się równocześnie akademie w li
cznych zakładach pracy na tere
nie zespołu portowego Gdańsk 
Gdynia. (len)

Piękna wystawa w Gdańsku
xmSnm9ax,M§Je plan G-laśnl
Mieszkańcy Gdańska z wielkim zainteresowaniem śledzą po 

stępy przy montowaniu wielkiej wystawy planu 6-letniego, któ
ra zostanie otwarta jutro, w dniu 22 lipca. Wystawa rośnie w 
oczach. Naprzeciw dworca przy „Orbisie” widać 6 potężnych 
kolumn. Między kolumnami znajdą się plansze, obrazujące 
wzrost naszych sił wytwórczych w poszczególnych gałęziach 
produkcji ogólnopolskiej w przeciągu 6 lat.

Tuż przed „Orbisem” ustawia 
się maszyny rolnicze i budów 
lane.

Oto piękny traktor produk 
cji radzieckiej. Zdrapana tu i 
ówdzie emalia świadczy, że za 
orał on już niejeden zagon 
polskiej ziemi. Obok pług me
chaniczny, wyposażony w 
pięć ostrzy (nawiasem mówiąc 
w ZSRR wyrabia się już płu
gi o 8 ostrzach).

Nieco dalej szafirowym lakie
rem połyskuje zgrabna maszyna 
do kopania buraków. W obecnej

w

Literatura radziecka 
w ilustracji polskiej

Centralne Biuro Wystaw 
Warszawie urządza w Gdyni w 
lokalu TPD przy ul. 10-go Lute
go 7, wystawę literatury radziec 
kiej w ilustracji polskiej.

Na wystawie zgromadzono 65 
plansz grafików polskich, ilust
rujących arcydzieła literatury ra 
dzieckiej.

Otwarcie wystawy, która po
trwa 3 tygodnie, nastąpi dziś, w 
piątek, o godz. 12.

Wstęp na wystawę wolny.

Dzieci polskie z Czechosłowacji 
obchodzą Święto Odrodzenia
W ramach imprez, związanych
6 rocznicą Manifestu PKWN, 

Towarzystwo Wiedzy Powszech
nej organizuje dla młodzieży 
polskiej z Czechosłowacji, prze
bywającej nad polskim morzem, 
odczyt p. t. „Święto Odrodze
nia”.

Odczyt wygłosi reż. teatru 
„Wybrzeże” Jerzy Walden w 
dniu dzisiejszym o godz. 9 ra
no w sali Teatru Łątek, we 
Wrzeszczu, przy ul. Grunwaldz
kiej 16.

Po odczycie wystąpi zespół Ży 
wego Słowa Towarzystwa Wie 
dzy Powszechnej

lim»
Nieczynny kiosk

W bliskim sąsiedztwie Dworca 
Głównego w Gdańsku znajduje 
się zamknięty kiosk, który praw
dopodobnie przeznaczony jest do 
sprzedaży gazet. Przypominamy 
sobie ten kiosk z terenu Między
narodowych Targów Poznańskich. 
Wówczas należycie spełniał swoją 
rolę. Czy może obecne niefunkcjo 
nowa nie kiosku spowodowane jest 
niedbalstwem „Ruchu“, który „nie 
zdążył“ go jeszcze uruchomić ? 
Przecież kiosk z gazetami w po. 
bliżu dworca gdańskiego jest rze. 
czą bardzo ważną, A może istnie
ją jakieś nieznane ważne przy. 
czyny, które powodują w czasie 
największego sezonu na Wybrze
żu brak czynnego kiosku w pobij, 
żu dworca?

Może nam ktoś tę sprawę wy. 
jaśni. (q)

kampanii buraczanej maszyny te, 
wykonujące precyzyjnie sprzęt 
buraków, znajdą szerokie zasto
sowanie w naszych PGR-ach. 
Prawdopodobnie w dziale maszyn 
rolniczych ujrzymy również kom 
bajny.

— Dziś po południu ustawiać 
będziemy maszyny budowlane. 
Znajdą się tu maszyny produkcji 
polskiej i radzieckiej — wyjaś
nia jeden z organizatorów wy
stawy mgr. Kryński.

Będziemy więc mogli obejrzeć 
maszyny, przy pomocy których 
zrealizujemy plan 6-letni,

Ciekawe oczy przechodniów za 
trzymują się na białej szalupie, 
którą wciągają na podium pra
cownicy Stoczni Rybackiej. Obok 
ustawione będą eksponaty prze
mysłu okrętowego, a m. in. mo 
del statku „Batory”.

W części regionalnej wysta 
wy zobaczymy 30 plansz, ob
razujących rozwój przemy
słu, rolnictwa, oświaty i ko
munikacji w województwie 
gdańskim.

Dość pokaźnie zaprezentuje 
się nasz Przemysł Miejscowy. 
Na skrzydłach czerwonego wach
larza umieszczono modele pro
duktów metalowych, skórzanych 
i chemicznych, produkowanych 
przez Przemysł Miejscowy. W 
tym dziale znajdą się także róż

ne aparaty, m. in. do wyrobu 
PAS-u.

Nad frontonem „Orbisu” za
wiesza się portrety znanych na 
Wybrzeżu przodowników pracy 1 
racjonalizatorów. Miłym uzupeł
nieniem wystawy będzie parkiet 
do tańca i ekran filmowy. (ż)

MIGAWKI
Ęju/aua S S#Ofsłychać jeszcze dźwię

ków orkiestry — parkiet czeka

$7.\

Wczoraj przyjechała na polan, 
kę redłowską ekipa Polskiego Ra
dła. Przywieziono mikrofony, 
przewody, głośniki.

— Gdzie powiesimy głośniki?
— Chyba na drzewach.
— Słowiki nie wytrzymają tej 

konkurencji i gotowe jeszcze u- 
ciec.

— Trudno. One tu świętowały 
od wiosny. Na jeden dzień muszą 
ustąpić.

Jutro bawią się tu ludzie •
(w. m.)

no g»€MtmiiSecie
Na polance Redłowskiej lśni już 

w słońcu drewniany parkiet do

Wesoło i beztrosko będziemy się bawili 
na wielkim festynie ludowym w Gdyni
Jak już informowaliśmy, w 

dniu 22 lipca odbędzie się w 
Gdyni wielki festyn ludowy. 
Na miejsce festynu wybrano 
malowniczą polankę Redłow
ską. Festyn rozpocznie się o 
godz. 15.

Przygotowania terenu do 
tej wielkiej, dotychczas nie
widzianej imprezy, dobiegają 
końca. Zakłada się przewody 
elektryczne, a radiowęzeł 
gdyński rozwiesza megafo
ny, aby w czasie festynu wszy 
scy mogli dobrze słyszeć wy
konywane pieśni, recytacje i 
konferansjerkę, którą prowa
dzą znani artyści teatru „Wy
brzeże” — Drozdowska i 
Gwiazdowski. Zdradzimy też 
tajemnicę, że tekst konferan
sjerki opracowała popularna 
literatka Stanisława Flesza- 
rowa.

Na festyn przybędzie także 
Agapit Krupka, który opowie 
nam o przygodach, jakie wy

darzyły mu się w wędrówce 
po świecie.

Na festynie czekać będą 
mieszkańców Gdyni liczne 
niespodzianki i atrakcje. Ze
spół żywego Słowa, chór 
„Echo1', chór młodzieżowy z 
Wałbrzycha, zespół stoczni 
gdyńskiej (artystyczny i mu
zyczny), dzieci ze studium ba 
letowego Lody Ciesielskiej, 
oraz młodzież z Chorzowa, 
przebywająca w Gdyni na ko 
lonii, urozmaici swymi wystę 
parni przerwy między tańca
mi. Do tańca grać będą na 
zmianę dwie orkiestry.

Niech nas nie przestrasza 
daleka droga na polankę Re
dłowską. Od godz. 14 bez prze 
rwy będą kursowały specjal
ne samochody % placu Grun
waldzkiego, które będą odwo
ziły ludzi pracy na miejsce fe 
stynu. Samochody będą ude
korowane. (Lig)

do jutrzejszego festynu. Tym cza. 
sem znalazło się dlań nowe — 
zgoła nieoczekiwane — za»to»o. 
wanie.

Na parkiecie opalają się dzie
siątki plażowiczów. Słusznie. 
Trzeba nabrać energii kosmicznej 
do jutrzejszych pląsów. (w. m.)

TEATRY
fEATR WIELKI — GDAŃSK

„W pewnym mieście" — g. 19.30, 
TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA 

„Wesele Figara" — godz. 20.
TEATR KAMERALNY — SOPOT

„Faryzeusze i grzesznik" — g. 19.30.

REPERTUAR KIN
GDYNIA — Warszawa — „Tchórz" prod, 

czeskiej — od lat 14 — godz. 17, 
19 i 21.

GDYNIA — Atlantic — „Grzesznicy Aa 
winy" dozw. od lat 16. _ Pocz.-
17, '19, 21, w niedz. od 15.

GDYNIA — Goplana — „Wyspa szczęś
cia" dozw. od lat 18. Pocz. 16.30, 
18.30 i 20.30. W niedz. od 14.30.

GDYNIA — Promień — „.Dzwonnik z 
Notre Dame" prod, arneryk. od 1.
18, Dodatek „Nauka i technika '. — 
Pocz. godz. 19 i 21. W niedz. od 17,

GDYNIA — Fala — „Guramiszwili" do
zwolony od lat 14. — Pocz. godz. 
18.30 i 21. .W niedz. od 16.

OLIWA _ Polonia — „Czarci żleb" od
lat 10. Pocz. godz. 17, 19, i 21, — 
w niedz. od 15.

SOPOT — Bałtyk — „Dwaj panowie—F" 
— dozwol. od lat 16. Pocz. godz.
16.30, 18.30, 20.30. W niedz. " od
14.30. Poranek w niedzićlę: „Dziew
częta z baletu" — dozw. od lat 12. 
Pocz. godz. 10.30.

SOPOT — Polonia — „Maszeńka" dram. 
miłosny od lat 7. Pocz. o godz 17,
19, 21. W niedz. od 15. Poranek: 
„Narzeczona z Turkmenii" od lat 
14, godz. 10.30.

WRZESZCZ — Capitol — „Dziś o pół 
do 11-tej" — dozwolony od lat 13 
Początek godz. 17, 19, 21 W nie
dziele od 15.

WRZESZCZ — Bajka — „Konik garbu
sek" kolorowa bajka prod, radź, od 
lat 8. — Pocz. godz. 17, 19, 21.
W niedz. od 15.

DYŻURY APTEK
od dnia 15. 7. do dnia 21. 7. 1950 r.:

GDANSK — Apteka „Pod Słońcem" — 
ul. Garncarska 6.

WRZESZCZ — Apt. „Centralna" — ul. 
Grunwaldzka 156.

SOPOT — Apt. „Morska" — ul, Sta
lina 724.

GDYNIA — Apt. Dr. Jurkowskiego — 
Skwer Kościuszki 22.

FACHOWCY POSZUKIWANI
Księgowego, kontystę, referenta p-pożarowego, 
fakturzystkę - maszynistkę, pracowników fizycz
nych zatrudni natychmiast Centrala Handlowa Ce
ramiki, Oliwa, Śląska 3, tel. 526-24. 3681-k
1 głównego księgowego lub starszego księgowe
go, 1 pracownika obeznanego z rachunkowością 
i księgowością, 1 planistę obrotów towarowych, 
1 ekonomistę, 3 referentów zaopatrzenia obezna
nych z działem narzędzi odlewów i wyrobów z 
blachy poszukuje: Centrala Handlowa Przemysłu 
Metalowego Ekspozytura Rejonowa Gdańsk, ul. 
Szeroka 121/122. Zgłoszenia tylko osobiste w Od
dziale Personalnym od godz. 10-tej. Zaangażowa
nie po uprzednim skierowaniu przez Urząd Za
trudnienia. 3691-k

Wykwalifikowaną maszynistkę ze znajomością ję
zyków obcych i stenografii — przyjmie C. Hart
wig S. A., Dyrekcja Morska Gdynia. Zgłoszenia 
kierować do Oddziału Personalnego Gdynia, Rot- 
terdamska 3. 3692-k

2 księgowych przyjmie od zaraz firma Bummel 
i Burton, Gdynia. Derdowskiego 7. 3664-k
Kierowców samochodowych, posiadających prawo 
jazdy I-ej kategorii zatrudnią od zaraz Między
komunalne Zakłady Komunikacyjne Cdańsk-Gdy- 
nia. Kierowcy posiadający prawo jazdy II kate
gorii mogą być również zatrudnieni w MZKGG 
7, tym, że po przejściu przeszkolenia oraz kursu 
organizowanego przez MZKGG zostaną dopusz
czeni do prowadzenia pojazdów mechanicznych 
publicznej komunikacji. Zgłoszenia przyjmuje 
Biuro Personalne, znajdujące się przy ul. Matki 
Polki Nr 13, tal. nr 416-07 w godzinach 3—12.

3698-k

2-ch techników budowlanych oraz 1 planistę na 
inwestycje zatrudni natychmiast GAL. Warunki 
do omówienia w Wydziale Personalnym, Gdynia, 
ul. Portowa 15. 3694-k

Siły fachowe do działów: planowania, Inwestycji, 
handlowego, gospodarczego oraz maszynistki - 
stenotypistki poszukujemy. Baltona, Państwowe 
Przedsiębiorstwo Wyodrębnione w Gdyni. Zgło
szenia: Wydział Personalny, Gdynia, ul Abraha
ma 26. 3638-k

LICYTACJE
KM. 492/50. — Komornik Sądu Grodzkiego w Gdy 
ni rewiru I Józet Penk, mający kancelarię w Są
dzie Grodzkim w Gdyni, pokój nr 49. na podsta
wie art. 116 prawa upadł, podaje do publicznej 
wiadomości, że dnia 31 lipca 1950 r. o godz. 11 
w Gdyni, ul. Hryniewickiego 20 odbędzie się 
I-sza licytacja ruchomości, należących do upadłej 
firmy Bałtyckiej Spółki Rybnej, sp. z o. o., skła
dających się z 1 kutra ryb. 15 m „Gdy 87”, 1 tuki 
fladrowej, 2 samochodów cięż „Steyer" 1,5 ton., 
152 beczek żelaznych, 1 motoru kutrowego (nie- 
kompl.), 12.000 słoików szklanych oraz szereg in
nych ruchomości gospodarczych i sprzętu rybac
kiego, oszacowanych na łączną sumę zł 6.558.110. 
Cena wywołania stanowić będzie połowę sumy 
oszacowania. — Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo
nym. — Dnia 20 lipca 1950 r. — Komornik. 3693-k

Wyścigi"
w Sopocie

odbędą się 22, 23, 30 lipca, 5, 6 sierpnia br.
POCZĄTEK: w soboty o 16, w niedziele o 15. 

Dojazd tramwajami i trolleybusami 
do pętli tramwajowej w Sopocie. 

Pociągi podmiejskie odchodzące w dni wy
ścigowe z Gdyni, począwszy od godz. 13 
min. 35 do 20 min. 10 i z Gdańska od godz. 
13 min. 45 do godz. 19 min. 33 będą zatrzy

mywane na stacji Sopot - Wyścigi. 
---------—— Wejście 200 i 300 zł ----------- —
3680-k

ZAGUBIONO odcinki zamel
dowania na nazwisko Cybula 
Anna i Cybula Maria — 
Słupsk, Kołłątaja 23 -- 1.

368o-k

Potlkuchenna i 4 pokojowe do Ośrodków Turys
tycznych Orbisu w Jastarni i Ciechocinku potrze
bne natychmiast. Warunki dobre. Zgłoszenia: Dy
rekcja Orbisu w Gdańsku, gmach Hotelu „Orbis” 
III piętro. 3679-k

Kilku księgowych i starszych kontystów przyj
miemy natychmiast. Zgłoszenia w Dziale Kadr od 
8 do 14 w Portowych Zakładach Przemysłu Ole
jarskiego i Tłuszczowego, Wrzeszcz, Kliniczna 1-c.

3676-k

Księgowych i kontystów poszukuje „Dalmor” — 
Gdynia, Hryniewickiego Nr 10. Zgłoszenia przyj- 
muje Wydział Finansowy. 3678-k

instalatorów wodno - kanalizacyjnych i centr. 
ogrzewania, instalatorów elektrycznych, kon
struktorów do obliczeń statycznych i rysunków, 
mierniczych samodzielnych, architektów i techni
ków oraz księgowego - kontystę(kę) i l maszy
nistkę przyjmie Wydział Personalny Biura Pro
jektów Budownictwa Wiejskiego — Oddział w 
Gdańsku - Wrzeszczu, ul. Obywatelska 2. 3661 k

OBW9 m SZCZENIĄ

Zarządzeniem Ministra Budownictwa z ,dnia 26 
maja 1950 r. (Dz. Urz. Min. Bud. Nr 7 z dnia 27 
maja 1950 r. poz. 65), Gdańska Dyrekcja Odbudo
wy, mająca siedzibę w Gdańsku, PI. Gen. Sikor
skiego Bud. „B”, została postawiona w stan likwi
dacji. W związku z powyższym wzywam wszyst
kich wierzycieli, aby do dnia 31 sierpnia 1950 r. 
zgłosili do Gdańskiej Dyrekcji Odbudowy w jej 
siedzibie urzędowej wszystkie swoje wierzytelno
ści poparte właściwymi tytułami. Po dniu 31 
sierpnia 1950 r. fundusze zarezerwowane na po
krycie niezgłoszonych wierzytelności, jak rów
nież nieudokumentowanych zostaną przekazane 
Skarbowi Państwa. Równocześnie wzywam dłuż
ników Gdańskiej Dyrekcji Odbudowy, aby do 
dnia 31 sierpnia 1950 r., bez dalszych wezwań 
uregulowali swoje zadłużenia w gotówce, wpła
cając należne kwoty na rachunek depozytowy 
ODO w IV-tym Urzędzie Skarbowym Gdańsk 
W wypadku uchybienia powyżej podanego ter
minu, pretensje te będą niezwłocznie skarżone 
i egzekwowane. —• Gdansk, dnia 17 lipca 1950 r. 
Likwidator: mar. Stanisław Bonarek, 3682-k

CDCBBA LOM-MONETY
)KEDKU bursztyn 

kupuie
Wyfw, Wyr. Bursztynowych

Writsiu, Kochanowskiego 41

Płaci najwyższe ceny

ZAMIENIĘ 2 pokoje, kuch
nię ogród Szczecin na 2 lub 
1 pokój kuchnią Gdynia, 
Wrzeszcz, Sopot, M. Weso
łowski, Szczecin, Czesława 9 
m. 8. 3696-k

OGŁOSZENIA
DROBNE

ZAMIENIĘ mieszkanie 2 po
kojowe z kuchnią Szczecin *— 
na podobne Gdańsk - 
Wrzeszcz. Oferty: Szczecin,
Kurier Szczeciński pod 
,20291". 3697-k

Sp fzedaz
SPRZEDAM radio 5-lampowe 
Saba. Oliwa, Grunwaldzka 492 
m. 5, godz. 10—20. G-1320
SPRZEDAM streptomycynę 
Oferty: Dz. Bałt. pod „Strep
tomycyna”. G-1322
SPRZEDAM dużą szafę dębo
wą, wagę uchylną. Gdynia, 
Abrahama 36, godz. 17—19.

G-1324

Kupno

LODÓWKĘ elektryczną po 
kojową kupię. Oferty z po
daniem wymiarów, marki i 
ceny przesłać pod „Jotka" do 
Biura Ogłoszeń Dziennika.

G-1316
MOTOCYKL 100 — na starter
kupię. Gdynia, Wyspiańskie
go 18. G-1302

LOKALE
MAŁŻEŃSTWO bezdzietne
poszukuje pokoju pustego 
względnie umeblowanego 
Gdyni, Oferty Dziennik BaJ- 
tv«W ..Sfl'V G4ÄI8

Wotne posssdiw
KUCHARZ od zaraz potrzeb
ny — restauracja „Pod Kot
wicą" Ustka, Stalina 32.

3687-k
POMOC potrzebna od zaraz 
do 3 osób. Dobre warunki i 
traktowanie. Wrzeszcz, Kar

łowicza 10 tel. 41114. G-1312
POTRZEBNA inteligentna pa
ni — wymagana przynajmniej 
mała matura, znajomość ma
szynopisania. Zajęcie co
dzienne dwurazowe ewentu

alnie popołudniowe. Bibliote
ka Wrzeszcz, Pileckiego 6,

_______ _ G-1315
POTRZEBNA pomoc domowa 
Wrzeszcz, Żołnierza Tułacza 
32 (Lotnisko). P-1282

Z*sMt»y
ZGUBIONO legitymację szkol 
na Zwoliński Bogdan, Słupsk, 
Zaułek 13 — 8. 3688-k
ZGŁASZAM zagubienie od 
cinka zameldowania na na 
zwisko Domański Zygmunt — 
Słupsk, Partyzantów 17.

3683.k
ZGŁASZAM zagubienie do
wodu osobistego oraz odcin
ka zameldowania Słupska 
Stanisława. Słupsk. Prosta 3 

3SAi-k

ZAGUBIONO odcinki zamel
dowania Prystupa Helena, 
Prystupa Barbara, Gajewska 

Irena, Słupsk, Mieszka Pier
wszego 3 — 3. ‘ 3636-k
ZGUBIONO dowód tymczaso
wy tożsamości na plaży — 
Recławska Gertruda, P-1311
ZNISZCZONO (spalona) legi
tymację Ubezp. Społ. — Jan 
Szerer Kack Wielki, ul. 
Chwaszczyńska. G-1314
ZGUBIONO książeczkę Ubez
piecz. Społ. na nazwisko Teo
fil Modrzejewski, Chylonia.

G-I317
ZGUBIONO tymczasowa legi
tymację Ubezpieczało: Spo
łecznej w Gdyni — Twar
dowska Helena. -*0-1319
ZGUBIONO portfel, w którym 
było 1700 zł i odcinki mel
dunkowe na nazwiska Borch- 
mann Franciszek, Borchmann 
Berta i Borchmann Helmut.

3695-k
ZGUBIONO zaświadczenie 
stałe na nazwisko Dopke Ja
dwiga Darzlubie. P-1306
ZGUBIONO książkę rybacką 
Nr C0111 — wydaną przez 
MUR Gdynia na nazwisko 
Mendyka Franciszek. G-1291

NAUKA
TRZYMIESIĘCZNE nowoczes
ne kursy księgowości Łódź 
—skrzynka 163. 3558-k

Röarrse

ZNALEZIONO zegarek dam
ski w Sopocie, do odebrania 
Fotograficzna Spółdz. Pracy, 
Gdynia, Świętojańska 59.

G-1325
TA?łCÓW komplet rozpoczy
nam 24 lipca Wrzeszcz, Pi
leckiego 4 (dojście Morska).

3601-1-
OKULISTA dr med. DzJalow- 
ski wznowił przyjęcia Gdy
nia, Starowiejska 8. G-1297

Ogłaszajcie sie 
w »DZIENNIKU 
BAŁTYCKIM»

Sztafeta TPŻ 
z Gorzowa 

przez Gdynie 
do stolicy
Gdynię odwiedzili mili 

goście. Była to trójka har
cerzy - kolarzy z Gorzowa, 
która z ramienia koła Tow. 
Przyjaciół Żołnieiza przy 
miejscowym gimnazjum wy 
ruszyła szlakiem bojów 

I Armii na Zjazd Połącze
niowy do Warszawy. Po 
drodze sztafeta pobiera gar 
stki ziemi z pobojowisk, 
które doręczy Prezydium 
Zjazdu.

Goście z Gorzowa byli 
serdecznie podejmowani 
przez oddział TPŻ w Gdy
ni. Sztafecie przekazano u- 
roczyście ziemię z pobojo
wiska Biała Rzeka, po czym 
dizelna trójka (B. Sabbiło, 
M. Sambiłło i Z. Jakubow
ski) udała się w dalszą 
drogę przez Gdańsk, Tczew 
i Grudziądz do Warszawy.

(as.)

Przystanek
autobusowy
przy wyścigach

Na czas wyścigów’ kon
nych w Sopocie, tj. w 
dniach: 22, 23 i 30 lipca o- 
raz 5 i 6 sierpnia Dyrekcja 
MZKGG ustanawia przy
stanki autobusowe „na żą
danie" na ul. Grunwaldz
kiej przy drodze do pola 
wyścigowego

337
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— Rozumiem wasz śmiech — po. 
wiedział Cox, gdy się sportowcy 
uspokoili. — Rozumiem, ale wy nie 
rozumiecie. Urządzamy dziś próbne 
zawody i wytypowaliśmy pięciu z 
was, jedną kobietę i czterech męż. 
czyzn, którzy pobiją w swoich dzie. 
dżinach dotychczasowe rekordy świa 
ta. Stanie się to dziś na tym boisku. 
Szerokim gestem objął Cox, wyglą

dając prze® okno, cały olbrzymi sta- 
dion.

— Wiemy, że umiejętności jakie 
j»osiadacie, nie wystarczą dla pobi- 
cja rekordów. Ale tutaj zaczyna się 
różnica między tym, co w sporcie by. 
}o, a tym, co będzie po jego awansie 
do godności wielkiego interesu...

— Doktor Mc Gift — starszy je

gomość w kitlu lekarskim skinął 
lekko głową — jest kierownikiem 
naszej poradni naukowej, ale jest on 
równocześnie wynalazcą szczepion
ki Mc Gifta...

W tym miejscu Co* zrobił pauzę 
rozglądając się, jak przed ujawnie
niem wielkiej tajemnicy.

— Otóż zastrzyk szczepionki Mc 
Gifta uwielokrotnia siły i umiejętno.

śoi fizyczne każdego człowieka w ta- 
kim stopniu, że człowiek ten jest w / 
stanie przez kilkanaście minut do
konywać wyczynów, które wielokrot 
nie przekraczają jego normalne siły.

— Wasze mięśnie i szczepionka 
Ma Gifta pobiją wszystkie rekordy 
świata.

(Ciąg dalszy jutro)

PROGRAM RADIOWY
NA PIĄTEK. II LIPCA 1*5A ft: 

j — Poci. aud. 5.03 — Sygnał czasu. 
6.15 — Koncert. 6.45 — Dziennik. 7.65 — 
Program. 7.10 — Gimnastyka. 7.20 —
Muzyka. 11.57 — Sygnał czasu. 12.04 — 
Dziennik. 13.25 — Program. 13.30 — Kon
cert. 14 — Radiokronika. 14.55 — Mówią 
książki. 15.10 — Muz. Beethovens. 15.36
— Aud. dla dzieci. 15.50 — Muzyka. 18
— Dziennik. 17 — Koncert. 17.45 — Aud. 
liter. 18.15 — Koncert. 18.45 — „Szpilki* 1’. 
19 _ Koncert syml. 20 — Dziennik. 20.40
— Kantata o pokoju. 21.15 — Pieśni 
radzieckie. 21.30 — Wszechnica radiowa. 
21.50 — Rezerwa. 23 — Ostatnie wiado
mości. 23.10 — Program. 23.15 — Muzy
ka. 24 — Hymn.

PROGRAM LOKALNY 
8.05 — Komunikaty. 14.15 — Prasa 

Wybrzeża pisze. 14.20 — Komunikaty.
14.30 — Muz. kameralna — Trio D-dur 
Beethovena — płyty. 16.20 — Koncert 
solistów — Zofia Żukowska — fortepian. 
16.40 — Aud. liter. — „Minęło 5 lat’’ — 
o osiągnięciach Wrybrzeża w ciągu 5 lat 
Istnienia Polski Ludowej — opr. J. Krau- 
zowa. 22.15 — Codzienny przegl. wyćt, 
wladom. miejscowe, progr. na dzień nast.
22.30 — Recenzja. 22.35 — Muzyka roz- 
rywkowa z płyt.

SPÓDNICE I BLUZKI

„MODA i ŻYCIE” Nr 21
__________143-B
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PKS wyjaśnia
W związku z notatką p. t. „Pro 

tekcyjne podróże PKS" — wy
jaśniamy:

Kasa biletowa PKS ze wzglę
du na przepisy, bezpieczeństwo i 
wygodę podróżnych może sprze
dać tyle biletów, ile jest wolnych 
miejsc w autobusie.

Stwierdzono, że konduktor Nr 
393 wpuścił do autobusu tylko 
osoby zaopatrzone w bilety.

Wprowadzona przez kontrolera 
Dyr. PKS osoba posiadała bilet 
na przejazd służbowy.

Pierwszeństwo na kupno biletu 
w kasie dla inwalidów jako słu
szne żądanie — wprowadzono w 
życie.
Państwowa Kom. Samochodowa 

Ekspozytura Gdańsk

Uczniowie otrzymali
należność

W związku z wzmianką „Dla
czego nie wypłacono zarobionych 
pieniędzy", Dyrekcja Stoczni 
Gdańskiej, komunikuje, iż po zre 
widowaniu i uzgodnieniu z przed

SPftRTtWIEC BAŁTYCKI
Aktyw sportowy 

potąpia agresje na Korei
W Centralnej Szkole Wychowa

nia Fizycznego CRZZ w Czerwień
sku nad Odrą odbyła się w dniach 
13—15 lipca narada aktywu spor
towego związków zawodowych.

W obradach wzięli udział: prze
wodniczący GKKF — pos. Motyka, 
sekretarz GKKF — Szemberg, 
kier. Wydz. W. F. Żarz. Gł. ZMP, 
Rzeszot, władze sportu związko
wego z kier. Wydz. Kult. Fiz. CR 
ZZ Dołowym na czele oraz prze
wodniczący i sekretarze Rad Głó
wnych Zrzeszeń Sportowych i se
kretarze Rad Kultury Fizycznej 
ORZZ-tów. Na naradzie obecna

jbyła również czołowa kadra tre-
1 nerów.

Po referatach i obszernej dysku
sji uczestnicy obrad jednogłośnie 
uchwalili następującą rezolucję:

„Aktyw sportowy Związków 
Zawodowych, zebrany na nara
dzie w Czerwieńsku w dniach 
13—15 lipca, solidaryzując się 
z uchwałami Rządów: Polski
Ludowej, Związku Radzieckiego 
i krajów demokracji ludowej, 
ostro potępia brutalną agresję 
imperializmu amerykańskiego 
w Korei."

Jutro zadźwięczą rakiety 
na kortach w Sopocie

Przygotowania do wielkiego tur 
nieju tenisowego o Międzynaro
dowe Mistrzostwo Polski w Sopo
cie są już na ukończeniu. Pięk | 
ny stadion tenisowy ,,Ogniwa“ z 
nowowybudowaną trybuną od 
strony ul. Powstańców Warsza
wy przybiera, odświętny wygląd. 
Większość zawodników polskich 
oraz część zagranicznych jest 
już na miejscu i zawzięcie trenu
je dó rozpoczynających się ju
tro rozgrywek.

Przypominamy, że uroczyste 
otwarcie turnieju odbędzie się w

sobotę w dniu Święta Odrodzenia 
o godz. 16. Do zgromadzonych na 
kortach uczestników7 turnieju o- 
raz publiczności przemówi prezes 
PZT gen. Jaroszewicz, po czym 
>rzy dźwiękach „Międzynarodów

ki“ i hymnów narodowych wszy- 
stkich państw uczestniczących w 
zaw7odach, wciągnięta zostanie 
flaga na maszt na znak rozpoczę
cia się Mistrzostw. Po ceremonii 
otwarcia rozipoczną się gry pier
wszej rundy na pięciu kortach. 
Wstęp na dzień otwarcia turnie
ju bezpłatny. (jg)

stawicielami Liceum Mechanicz
nego stawek od kg., należność za 
prace uczniów została już 1 lip
ca całkowicie uregulowana ku 
obopólnemu zadowoleniu.

Nadmieniamy przy tym, że po 
dana wzmianka jakoby ob. Bar
cik niewłaściwie potraktował 
przedstawicieli Liceum Mechani
cznego, nie odpowiada prawdzie, 
gdyż sprawa ta nie dotyczyła ob. 
Barcika lecz wyłącznie Wydziału 
Handlowego.

Dyrekcja Stoczni Gdańskiej.

Słuszna pretensja
będzie załatwiona

W odpowiedzi na notatkę pra
sową zamieszczoną w Nr 104 
„Dziennika Bałtyckiego"' p. t. 
„Spór o Zielonkę" Dyrekcja O- 
kręgowa Kolei Państwowych w 
Gdańsku wyjaśnia:

Stacja Zielonka Pruska zosta
ła z dniem 1. 8. 1949 r. zamknię
ta dla czynności handlowych i o 
tym powinien był wiedzieć kon
duktor Nr 8612. Ponieważ kon
duktor ten odmówił wydania w 
pociągu zniżkowego biletu pod
różnemu Ignatowiczowi Janowi, 
który wsiadł właśnie na wspom
nianej stacji, Dyrekcja uznajac 
za słuszne pretensje, o których 
mowa w notatce prasowej, za
wiadamia równocześnie, że po 
ustaleniu w drodze dochodzeń stu 
żb owych bliższych okoliczności 
sprawy ob. Ignatowicz będzie 
mógł otrzymać nadpłaconą kwo
tę.

Dyr. Okr. K. P.

Dlaczego w Juracie

ko dwa gatunki najgorszych i naj 
tańszych papierosów7, ale i tych 
często brakuje. Czemu to przy
pisać? I jeszcze jedno. Dlaczego 
w niedzielę, óin. 16 ban. około go. 
dżiny 16 sklep był zamknięty? 
Czy tak ma być?

Jan Zaręba, 
wczasowicz ze śląska

ODPOWIEDZI REDAKCJI:
Helena Przybyszewska — Gdy. 

nia. Odpis listu przesłaliśmy do 
wiadomości Wydziału Zdrowia 
Prezydium WRN w Gdańsku.

Władysław Gliwiński _ Gdy
nia. List pana sporządzony w 
trzech odpisach przesłaliśmy do 
zainteresowanych czynników z 
prośbą o natychmiastową inter
wencję. O wyniku sprawy powia- 
domimy listownie.

Gumowy
Mały Jacek dostał na imieni

ny lokomotywę z wagonami. Za
ledwie ^dążył ją obejrzeć, kiedy 
ojciec stanowczo zabrał mu ją z 
ręki.

— Szkoda dla ciebie takiej za 
bawki. Weźmiesz i zepsujesz. 
Schowam ją do swej szafy, a 
jak będę miał czas, to pobawi
my się razem.

Odtąd Jacek smutnie spoglą
da} na ojca, który w godzinach 
wolnych od zajęć oddawał się 
pasjonującej zabawie z lokomo
tywą. Taki sam los spotkał auto 
sprężynowe, bąka i klocki kra
kowskie, z których można było 
układać Wawel i Barbakan...

Nagłe — wszystkie dotychcza
sowe zabawki poszły w kąt. Cio 
cia Lusia przywiozła z Warsza
wy śliczny gumowy krążek, wy 
pełniony powietrzem, do zabawy 

w wodzie! Radość dziecka trwa

@zt/ znasz starij polski Qdansk ?
Konkurs rysunkowy „Dziennika Bałtyckiego"
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Co przedstawia rysunek ? ................... .....................................................

nie ma papierosowy?
Przebywam w Juracie na wcza 

sach. Oczarowany jestem miejsco 
w ością j warunkami w domu 
wczasów. Mam swój rozkład dnia 
i czas schodzi mi na kąpielach 
morskich, plażowaniu, spacerach 
po lesie. W czasie tych właśnie 
spacerów zahaczam zwykle o oko 
licę dworca kolejowego, gdzie na 
przeciw budynku stacyjnego mie- 
ści się mile urządzony sklep „Ru
chu“. Gazet ma dość. Duży wy
bór. Tylko dlaczego nie ma pa
pierosów? Sklep „Ruchu“ ma tyl

Co przedstawia dzisiejszy rysu. 
neb? Który ze znanych zabytków 
polskiego Gdańska ? Odpowiedź 
należy wpisać na dołączonym ku. 
ponie.

Trafne określenie wszystkich 
10 konkursowych rysunków, za
mieszczanych po jednym w posz
czególnych numerach naszego pi
sma, zakwalifikuje uczestników 
konkursu do losowania cennych 
nagród.

Po zakończeniu konkursu 
wszystkie 10 czytelnie wypeł- 
nionych kuponów należy prze- 
słać razem w jednej kopercie 
z dopiskiem „Konkurs“ pod 
adresem: Redakcja „Dziennika 
Bałtyckiego“, Gdynia, ulica 
Mściwoja 9. Termin nadsyła
nia kuponów upływa w dniu 
29 lipca br. (decyduje data 
stempla pocztowego).

Uwaga. W numerze wczoraj

szym bieżący kupon otrzymał 
błęcmie numer 2. Należy numer 
poprawić atramentem na 3.

krążek
ła trzy dni. Czwartego dnia krą
żek zginął w7 tajemniczy sposób. 
Nie pomogły poszukiwania w ca 
łym domu. Domowników ogar
nął blady strach. Co będzie, gtly 
ciocia wróci z biura! Pobieg'-m 
do miasta, aby kupić nowy krą 
żek. Niestety! W całym trójmie- 
ście nie było krążka do zabawy.

Aby zażegnać burzę, kupiłam 
pluszowego misia i hulajnogę.

— Znowu tata dostaje zabaw
ki! — powitał mnie z płaczem 
mały Jacek. — A ja nigdy! Prze
cież już mi się znudziła ta zaba
wa starymi żyletkami, które mi 
dałaś przed tygodniem!

— Nie płacz Jacusiu — pró
bowałam uspokoić dziecka. — 
Jak będziesz grzeczny, to dosta
niesz jeszcze pędzel do golenia 
i stare zakrętki do włosów. A te 
raz cicho! Ani słowem nie wspo 
minaj o krążku! Może tato za
pomni...

Tato wrócił z biura, zjadł o- 
biad i zaczął się kręcić niespo
kojnie.

— Popatrz! Kupiłam Jacusio
wi misia i hulajnogę.

— Aha! — mruknął niechęt
nie.

Nagle z kąta odezwał się Ja
cek:

— A ja coś wiem, ale nie po
wiem!...

Struchlałam. Mrugnęłam na 
dziecko i pokazałam mu za ple
cami ojca tubę kremu do gole
nia... Pomogło. Tymczasem ojciec 
zaczął biegać z hulajnogą doko
ła stołu. Nagle zatrzymał się i 
spytał:

— „Gdzie jest krążek”?
— Gdzieś się zapodział... — 

wy bąkałam — ale nie gniewaj 
[się, na pewno się znajdzie...

— Zgubiliście dziecku krążek! 
— ryczał na cały dom. — Zaprze 
paściliście go! Ale już ja go znaj 
dę!

To mówiąc rzucił się pod łoż- 
ko.

Po dwóch godzinach udałam 
sję do łazienki^by »rumieniem 
wody ochłodzić rozpaloną twarz. 
Weszłam... i cofnęłam się z krzy 
kiem:

Na stołeczku stała miednica na 
pełniona wodą. Pośrodku dum- 

inie pływał gumowy krążek!... 
Obok klęczała babcia z wypieka 

«mi na twarzy k klaskała z ucie- 
Ichy w ręce...

KRYSTYNA
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— Traktorzystki — mruknął z zacieka

wieniem i podziwem któryś z robotników.
Szerokie skrzydła drzwi otworzyły się i w 

progu stanęły trzy dziewczyny w robotni
czych kombinezonach i dużych francuskich 
beretach na głowach.

— Kolego Zieliński — zawołały na widok 
administratora i grupy robotników — to 
pewnie zespół „Okrętu“? Czy zaraz się zbie
ramy? Musimy jeszcze skończyć czyszczenie 
maszyn!

— Witamy — wołali wesoło robotnicy, 
kiwając w ich stronę rękami — zapraszamy 
na przedstawienie.

Gdy zbliżyły się do nich na odległość kil
kunastu kroków, Filip z radością spostrzegł, 
że dziewczyna, idąca w środku, najmłodsza 
ze wszystkich, jest tą samą, z którą pływał 
w Brzeźnie w pierwszy dzień swego urlopu.

Ona poznała go również. Podbiegła bez- 
oretensjonalnie i podała mu serdecznie rękę.

■— Nie wiedziałam, że nan Dracuie w

„Okręcie“ i że się jeszcze kiedyś zobaczymy.
W granatowym kombinezonie wyglądała 

wdzięcznie i młodzieńczo. Spod jej beretu 
spływały na ramiona miedziane loki.

— Patrzcie, Kaśka znalazła znajomego— 
wołała ruchliwa, mała brunetka. — No, 
chodźcie prędzej kończyć robotę.

Rządca i grupa robotników oddalili się 
w kierunku dworu. Dwie dziewczyny znikły 
z garażu. Kasia i Filip stali sekundę w mil
czeniu.

— Może chce pan zobaczyć nasze trakto
ry — zaproponowała dziewczyna.

— Chętnie.
Weszli do garażu. Dziewczęta kręciły się 

już koło maszyn, oliwiąc je i czyszcząc. Filip 
patrzył z podziwem na ich zręczne, fachowe 
ruchy.

— Skąd żeście się tego nauczyły?
— Skończyłyśmy kurs. Zresztą to praca 

miła i nietrudna. Oczywiście, gdy chodzi o 
większe remonty, pomagają nam koledzy.

— A co wy robicie — zapytała mimowoli, 
przechodząc na zwykle używaną przez nią 
formę.

— Pracuję w „Okręcie“, w narzędziowni. 
Jestem na Wybrzeżu dopiero kilka miesięcy.

— A ja urodziłam się pod Tczewem, moi 
rodzice maia tam małe eosoodarstwo

— Często bywacie w Gdańsku?
— Przeważnie w niedzielę, gdy tu nie ma 

nic ciekawego, odczytu, ani przedstawienia, 
jak dziś. Lubię kino, a jeszcze więcej teatr. 
Jadę od rana, bo mam tam wujostwo. Dla
tego jeżdżę do Brzeźna na plażę. — Wujow- 
stwo są trochę nudni —- dodała, filuternie 
mrużąc zielone oczy.

Nie wiadomo, dlaczego przypominała mu 
małą dziewczynkę. Czuł się przy niej swo
bodny. Nie był onieśmielony, ani skrępowa
ny, jak przy Urszuli.

Rozmawiając z ożywieniem nie spostrze
gli, że koleżanki Katarzyny wybiegły z ga
rażu.

— Spieszmy się, bo przedstawienie się pew 
nie już zaczęło — wykrzyknęła Katarzyna, 
spostrzegając, że ich nie ma. — A to podłe, 
nie zwróciły nam uwagi, że trzeba już iść.

Wypuściła Filipa naprzód i zamknęła na 
kłódkę drzwi garażu. Szli szybko w stronę 
budynku.

— Ja też recytuję, opowiadał po drodze. 
« Na pewno są źli, że muszą na mnie czekać. 
— Roześmiała się naturalnym, dźwięcznym 
J, śmiechem:

— Zagadaliśmy się, jak para plotkarzy.
£ W świetlicy oachnialo jedlina. Bvło iui

pełno ludzi. Filip odnalazł kolegów za kotarą 
na niewielkiej scenie. Powtarzali role i usta
wiali się do wejścia na scenę.

Ukryty za kotarą słuchał znanych tekstów 
i łowił uchem odgłosy z sali. Publiczność rea
gowała żywo, co chwila rozlegały się śmiechy 
i oklaski. Wreszcie przyszła na niego kolej. 
Rozejrzał się po sali. Zobaczył błyszczące za- 
ciekawieniem oczy, pogodne, roześmiane twa
rze.

Widownia, jego pierwsza widownia, była 
przychylna’. Mimo to miał tremę.

Zaczął recytować wiersze fragmentu „Pa* 
na Tadeusza“, gdy w trzecim rzędzie do
strzegł w grupie kobiet Katarzynę. Odcinała 
się żywo miedzianą barwą włosów i zielonym 
blaskiem oczu. Nie patrząc na nią mówił wła
ściwie dla niej. Na sali zapanowała cisza, peł- 
na skupienia. Kasia zasłuchana oparła zamy
śloną twarz na dłoni. Gdy skończył, długo nie 
milkły oklaski. Zeszedł ze sceny i usiadł w 
czwartym rzędzie za Katarzyną. W czasie 
krótkiej przerwy odwróciła się do niego.

— Deklamowaliście pięknie. Podziwiam, 
że mogliście taki kawał recytować z pa
mięci?

(Ciąg dalszy jutro)


